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PRENUMERATA: 
Miesięcznie 1 Mk. 50 fen. Rwartalnie 4 Mk. 8 en 
Za odnoszenie do domu dopłaca się 80 fen. miesięcznie, 
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ÓBDZIAK w Warszawie ut. Chmiela a M. 


a GŁÓ SZENIA: 
iwysżoie, 30 fen za wiersz petitowy sześcioszpaltowy, 
Bronte: Ś len. za wyraz, nalimnie! 60 fenm. 


-Madssłanie (po tekście): 1 Mk. za wiersz petitowy czteroszpaltowy. 
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Qg _ e ły się. w południowej części frontu rozsze- 
ai. 0 ] ję da rzyły się dalej do Dniestru, a w kilka dni. 


s 


emmin porii 


24 stycznia. 


nie rozwijają bez przerwy energicz- 


a dzisiejszego trwają bez przerwy 
„i noc walki, które już dwukrotnie o- 

ly punkt kulminacyjny mianowicie, 
| ię: Bożego Narodzenia i Nowego Ro- 


ła z. jaką toczą się walki” na skrajnem 
m skrzydle austryaeko-węgierskiem, 
ciętość. rosyjskiego kierownictwa 
'OjsKOWegO w wykonywanych atakach na 
D 8 bessarabskim pomimo ponoszonych 
niesłychanych strat wskazują, iż rosyjskie 
kierownictwo wojskowe za wszelką cenę 
pragnie osiągnąć tu sukcesy, 

„Biuro 


yobec czego należy je 
je, OTAZ tendeneyjne, ma- 
ywołać o z obylniejazy dla 


ik jak jest, do wybierają na operacye 
froncie bessarabskim. _Właśnie ze- 


. bral się na narady parlament rumuński, o- 


lat i wypowiedział się przeciwko wy- 


eż ujac. rezolucyę SWĄ tem, iż Rosya jest 


za słabą, ażeby można było liczyć na zwy- 


cięstwo stanąwszy do walki po jej stronie, 


- gdy Rosya postanowiła zaprzeczyć podób- 


nym mniemaniom i usiłowała dowieść, iż 
nie jest jeszcze pobitą i zgromadziła swe 
główne siły na tym właśnie punkcie fron- 
tu, który był dość ważnym dla Rumunii, 
mianowicie w. części, przeważnie zamiesz- 
kalej przez Rumunów, Bukowinie. 
|, Należy sobie uprzytomnić, że na tym 
ironcie bojowym Rosya oddawna postępo- 
wała w ten sposób, chege pozyskać sobie 
Rumiunię. Gdy w maju r. ub. Włochy wy- 


i stąpiły po stronie koalieyi, wówczas Rosya- 


-= Bie chege wywrzeć nacisk na Rumunię, 


przypuścili szturm na froncie bessarabskim 


s pomimo, że wysłane tam posiłki przydały- 
by się daleko więcej na innej części terenu. 


wschodniego. Gdy w październiku r. ub. 


5 zedóoczane koła rusofilskie Rumunii roz- 


poczęły na większą skalę agitacyę na stro- 


j nę Rosyi, również nie obeszło się bez sztur- 


a Ironcie bessarabskim. Również i 
zienniki rusofilskie donosiły 0 zdo- 


a z tarza ię i obecnie. 


t zili jednak w południowej 
omne siły i nie szczęłząc ma- 
ego poc! ataki na północ 


ha, Jeez apa ie bi- 
I wie d ry Iwanow, 


* Znalazł on 
s L zanctala Ea- 
iegłym brał u- 
wd on do- 


Tawo od. dnia 26 grudnia r. ub.. 


ziałalność na froncie bessarabskim. Aż 


eutera, oraz rumuńskie dzien- 
niki Tusofilskie od ezi asu do czasu ranee 
czają pogłoski, jakob 


i Tsn temu najlepszy i 


u Rumunii po stronie koalicyi mo- 


osyan Czerniowiec. Ta sama 
„Rosya- 


Judnością i. 


ć syanie zaję li; 


(85 kilometrów na wschód od Smorgoniów) 
'zdobyliśmy latawiec niemiecki. 
„id: Czartoryska nieprzyjaciel usiłował zdo- 


później nad Strypą, oraz na Styr i Ikwę. 
główny jednak napór pozostal nadal pe 


Aroncie -bessarabskim. Generał Iwanow za: 


mierza wyprzeć prawe skrzydło. wojsk 


sprzymierzonych, a jednocześnie inne sily. 
„austryaęko - węgiers! cie i niemieckie zatru- 


dnić na reszcie frontu, aby uniemożliwić im 
pójście na pomoc frontowi bessarabskiemu. 

Również nie należy zanom'inać o tem, 
że ofeńzywa rosyjska ma na calu podnieść 


przygnębiony oddawna nastrój w Rosyt. 


Dzienniki rosyjskie już od dwóch tygodni 
zapowiadają zdobycie . Czerniowiec, lecz jak 
dotychczas zapowiedzi te nie zdołały. się 
spełnić. | 


Poniósłszy ciężkie straty, które. An- 


stryackie dowództwo naczelne oblicza ha 


„80.000 ludzi w zabitych rannych i wziętych 


do niewoli, Rosyanie. wstrzymali swe ataki, 


| zdaje się jednak, że nie na długo. l Onegdaj 
wczóraj 
Rosyanie wykonali mniejsze ataki na fron- 
cle bessarabskim. Ataki te zostały odparte. 
+ „łał zenie osiągnęć. 


toczyła się tylko walka artyleryj, a 


R 


niejakie. powod 
na froncie kaukaskim. Jak już 
śmy w numerze wczorajszym Zoto- 
madzili oni tam siły dlatego większe od tu- 
reckich i rozpoczęli . olenzywe, którą pro- 
wadzą w dalszym ciagu. Turcy cofnęli się 


na -dogodniejszem pozycye pod Erzerumem 


i oczekują tam dalszych ataków rosyjskich, 
Rosyanie zaś posuwajse się za Turkami 
obsadzili miasto Róprikói. 


Jednocześnie toczą się walki w północe- 
nej Persyi pomiędzy osyanami, a płemio- 
nami pórskiemi i wojskiem tureckicm. Ro- 
gli, miejscowości 
prówincyi Aserbeidżan, a Turcy posunęw- 
szy się przez Sauczbulak doszli do mieisro- 
wości Marhametabadu i 
Rosyan w kierunku Maragi. 

Na terenach zachodnim i włoskim doe 
ba ubiegła nie oznaczyła sie żadnymi waż 
niejszymi wypadkami. Toczyły tylkó 


się 


"walki. artyleryi, oraz drobne starcia piecho- 


ty. Sytuacya ogólna nie ule: 
zmianom. o5 

Na Bałkanach zapanowała cisza. Wbrew 
wszelkim pogłoskom rozsiewanym przez 
prasę koalicyi, jak głosi „anegd ajszy komul- 
2 austryacki, składanie broni przez woj- 
ka czarnogórskie trwa dalej Pez przerwy. 
Wojska austryacko -~ wegierskie ruszyły 
wgłąb Czarnorórza i roztrajsją wszystkie 
napotkane oddziały. 

W Salonikach i w ich okolicy spokój. 
wW każdym razie panujsca lam  syluacva 
zaostrza się coraz bardziej. Według wiado- 
mości otrzymanej z Rzymu, ostatnie zarzą» 
dzenia Anglii i Francyi wskazują, że czwór- 
porozumienie wystąpi. 
Grecyi z calą słanowczościa. Zapewne nie- 
długo już dowiemy się na czem to wystą- 
pienie a polegać. 


gla tu żadnym 


- Petersburg, 21 stycznia. . 
Wielki sztab ' generalny donosi gó 
stycznia: 
„Front zachodni: - Z okolicy Dźwińska 
donoszą ọ skutecznej działalności naszej ar- 
tyleryi. Około dworca kolejowego Wilejka 


Na nólnoc 


być zajęle przez nos wyniosłości, został je- 
t dnak odrzucony. - W północno-wschódniej 


Sulłanabad w 


wyparii stamiąd. 


obecnie przeciwko. 
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BERLIN. (Urzędowo). Wielka Kwatera Główna 23 stycznia: 
Wschodni i Bałkański teren walk. 


Syłuacya na wschodni m i na b ałkański im terenie walk fest niczmie. 
niona. 


Zachodni teren walks 


Pod Neuville (na pólnocy od Arras) po skutecznych wybuchach min wojsk 
nasze opanowały przednie stanowisko nieprzyjacielskie na szerokości 250 m., kp 
przytem 71 Francuzów do niewoli. i 


W Argonach po krótkiej walce na granaty ręczne obsadziliśmy kawałek u 
przyjacielskiego rowu ochronnego. 


PORA wojskowe » na à wschód od Belfortu obrzucone zostały bombami. 
Naczelne Dowództwo Armii. 


ie. 


Rosyjski Ba wall 


Na wzgórzu pod Dolżok na północy od Bojan nad Prutem onegdaj wia 
czorem wysadziliśmy przy pomocy min w powietrze rosyjski rów. 
czącej 300 ludzi zdołało się tylko kilku uratować. 

W nocy z dnia wczorajszego na dzisiejszy wojska nasze przepędziły na tym sa- 
mym terenie nieprzyjaciela z jego oszańcowań. Wzniesiono przez nas oszańcowasnie 

„mostowe na północny-zachód od Uścieczka już od dluższego czasu było gelem {i- 
cznych ataków rosyjskich. Prawie każdego dnia dochodziło do alki - na bliski dy- 
stans. Dzielni obrońcy wytrzymali rosyjskie natarcia. | 


Na południe od Dubna, po silnem przygotowaniu przez ogień artyleryi zaata- 
kowal nieprzyjaciel dzisiaj rano stanowiska nasze. 


Bałkański teren walk: 
Składanie broni przez Czernogórców trwa dalej. 
żono broń. | 


Na północno-wschodnim froncie odb, za w ostatnich dniach poddało się prze- 
-zlo 1500 Serbów. 


Porty adryatyckie Antivari i Dulcigno obsadzone zostaly przez nasze 
wojska. | 


* 


Z pośród zalogi li- 


W licznych a ch kraju zła- 


Wioski ak walk: 
Pod oszańcowaniami mostowemi Tolima 


Karbijskiego i na oddzielnych punktach 
- miejsce walki artyleryi 


| W okolicy Flicz odparty został na stoku Rombon atak 
nieprzyjacielskiega. 


Jeden z lotników naszych obrzucił bombami magazyny włoskie nad Bor go. 


nu, w zachodnim odcinku pasma 
"aa tyrolskiegao  mialr 


słabego oddzialu 


Zastępca szela sztabu generalnego 
von Moeller 
Fellmarszałek - porucznik. 


wietrzu, łódź balonu spadla później w obrę- 
| bie naszych pozycyi. 


Front kaukaski; Na wybrzeżu Turcy u- 
| siłowali na znacznej szerokości wojs: za na- 
sze odrzucić, zostali jednak ode: sehnieel, 
przyczem ponieśli wielkie straty. Oddz ‘aly 
nasze wzięły po walce miasto Hasankala i 
odpędziły uchodzącego nieprzyjaciela aż do 
pozycyi pod Erzerumem: wzięl śmy do nie- 
woli 1500 ludzi i zdobyliśmy jedno działo, 
wiele amunicyi i skład namiotów. Turcy 
wyparci ze wszystkich stanowisk cofają się 
w nieładzie pod osłona twierdzy Erzerum, 
pozostawiając w naszych rękach wielki 
skład amunicyi i wielkie zapasy materya- 
łów onałcwych, 

Na południe ad jeziora Urmił odrzuci. 


W nocy z 15 na 16 b. m. nasi narciarz: 
dotarli po przez lodowiec i Śnieg gleboki 
aż do szczytu Słerzelnia i do źródeł Noce na 
wysokości. przenoszącej € 8000 metrów i opt- 
ścili się w wyższą doline, gdzie jakkolwiek 
wzięci w ogień nieprzyjacielski, przy pomo- 
cy bomb zniszczyli dwa blokhanzy, które 
były położone mniej więcej w odlegleź ści 8 
kilemetrów na wschód 
następnie niezaczepieni 
wrócili na nasze pozycye. 


od wierzchołta, 8 
przez nikogo po 


stronie od Zbaraża (18 kilom trów na pół 
| noenym-wschodzie od Tarnopola) e"splodo- 
' wal balon. ni yi Heleki] i a sig wW po 


W dolinie Lun miny w duiu 17 b. m. 
e om naszym udało się, pomimo gwal- 
townego ognia aie nieprzyjacielskiej, 


liśmy ponownie oddział Kurdów poza rze- 
kę Diaghatu. | 
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Rzym, 21 stycznia. 
Główna kwatera donosi 20 styeznia’ 
i 


Ę 


żywiej stoozzaki nA 


„ooo nc aka 


-wng rolę odgrywała artylerya. Wczoraj u- 


a Ville.sur-Tourbe do Vonzies, 


2 


zająć linię na wyniosłościach nieprzyjaciel- 
skich na północ od Mori. Na pozostałych 
frontach odbywały sie bitwy, w których głó- 


kazał się latawiec nieprzyjacielski ponad 
Udine, został jednak odpędzony przez ogień 
naszych dział ochronnych, Z wielkiej wy- 
sokości zrzucił dwie bomby, które padły w 
obrębie miasta, nie pociacałąe za soba ofiar 
w ludziach, ani nie wyrządzając szkód. 


Komunikat franciski. 
Paryż, 21 stycznia. 

Urzędowo donoszą 20 stycznia po po- 
fudniu: | 

Pomiędzy Oise i Aisne odbyło się kil. 
ka utarczek wywiadowczych w okolicy Pul- | 
salaine. W Szampanii nasza artylerya roz- 
proszyła kolumnę prowiantową na drodze 
Laławiec 
nieprzyjacielski rzucił trzy bomby na prze- 
dmieścia Luneville, bez wyrządzenia szko- 
dy.. Inny latawiec pod Flin zmusiliśmy do | 
łądowania. Znajdujących się w nim dwóch 
olicerów  nieprzyjacielskich wzięliśmy do 
niewoli pod Ogeviller na południowy | 
wschód od Luneville. 

Paryż, 21 stycznia. 

Urzędowo donoszą 20 stycznia wie- 
ćzorem: 

Pomiędzy Somme i Avre artylerya na- 
sza ostrzeliwała pozycye zajete przez nie- | 
przyjaciela przy dworcu kolejowym w | 
Chaulmes; ogień ten wzniecił pożar, pod- | 
czas którego nastąpiły eksplozve. Na pél- 
noe od Aisne na drodze da Cerbeny skiero- 
wano ogień na kolumnę nieprzyjacielską; | 
kolumna poszla w rozsypkę. W obwodzie - 
„farmy Molera gwałlowny ogień naszej arty- | 
leryi wyrządził znaczne szkody w rowach 
strzeleckich przeciwnika. Na pozosłałych 
frontach nieustająca walka działowa. 


lommikat an 


aa 
kat anielski 

Londyn, 21 stycznia. 
- Główna kwatera angielska donosi pod 
datą 20 stycznia: 

W dniu wczorajszym w lu połycz- 
kach napowietrznych  zmusiliśmy dwa nie- 
przyjacielskie aeroplany do opuszczenia się | 
w obrębie pozycyi niemieckich. W ciągu | 
dnia strąciliśmy jeden latawiec. Dzisiaj | 
8 odowaliśmy wybuch miny pod Fri- | 
„ Latawiec nieprzyjacielski rzucił trzy 
y na granicy wioski poza naszemi H- | 
L W dniu dzisiejszym na ogół panuje 
okój, ogień artyleryi mniejszy niż zazwy- | 


Le Havre, 21 stycznia. 
Główna kwatera belgijska donosi: 
Walka artyleryjska jest dzisiaj mniej 
itownąa niż to miało miejsce dni poprze: | 


tanie r. 1883 — 64, rozważane pod 
wzgiędem militarnym, wybuchło z jednej stro- 
my ża późno, z drugiej zań za wcześnie. Za 
późno, gdyż w styczniu r. 1863 sytuacya w 
nku do armii rosyjskiej była o wiele gor- 
sza niż w lecie r. 1562. Wiedy liczyć można 
bylo jeszcze na skuteczną pomoc spiskowych 
olicerów armii rosyjskiej, którzy obiecywali. 
wydać powstańcom cytadelę warszawską i 
Modlin; wogóle wojska rosyjskiego na zie 
miach polskich było znacznie mniej, niż w pół 
roku później, i wiele oddziałów tej armii, nur 
łowanych przez spisek rewolucyjny, było zu- 
pelnie dla rządu niepewnych. Litwa nie była 
leż jeszcze wtedy oslabiona przez pobór, do- 
konany w styczniu r. 1863, Ze względu jednak 
na niedosialeczne przygotowanie kraju, ter. 
min powstania odroczono. 


W styczniu r. 1863 przygolowania bojowe 
ale wiele posunęly się naprzód; z drugiej zaś 
strony rząd rosyjskł wpadł na ślad spisku 
wojskowego, część spiskowych potracił lub 
wywiózł, oddziały podejrzane tranzlokował, 
armię liczebnie wzmoenił i wplyw  spisko- 
wych w niej osłabił znakomicie — na Litwie 
zaś przez pobór de wojska wyciagnał z kra- 
ju wiele dzielnych pałryotycznych jednostek. 
Ale w styczniu r. 1563 Komitet Centralny nie 
mógł już zwlekać. Zapowiedziany na styczeń 
w Królesiyie pobór wojskowy, owa niecna 
„Branka” Wielopolskiego, który nie rozciągał 
się na cały kraj, lecz tylko na ludność miej- 
ska — a więc groził wywiezieniem do bata» 
lionów. kaukazkich | sybirskich całej młodzie- 
ży pafryotycznej i wogóle wszystkim, niedo- 

y się rozpoczynał. Po- 
; i z nieklórych innych | 
Lować pa lasach, gdzie pre- 

i ich pochwyłali żan- 
VAAR ze strony rzędy 
wobec niej należało albo 


pre YB kę AREK OOO ZDK PAZERA. 


dnich, szczególnie w centrum i połud 
wej części frontu belgijskiego; ogień skie- 
rowany na lasek pod Merken osiągnął ten 
skutek, że nieprzyjaciel opuścił go. 


| bułgarsko-niemieckiego, 
Ę z s * R 2 2 ż yo z kd 
dzienniki prasy angielskiej m. i. „Daily News" 


| cydowaną na zawarcie pokoju separatycznego 
| z cezwórporozumieniem. Ażeby wiadomość tę 
| lepiej uprawdopodobnić, dzienniki te dodały, 


| wań co do Macedonii i, że z tego powodu cale 


| słości ostatniej narady ministrów. Według 
| dziennika tego omawiano na niej szczegó- 
| lowo położenie międzynarodowe, ze szcze- 
| gólnem uwzględnieniem wypadków bal- 
| o środkach, jakie należy zastosować, by 


| możliwej ewentualności. 


| łyzant polski, 


| nego i doskonale uzbrojonego 


KUC 


Telegram własny „Godz. Pol - | 
Rotterdam, 23 stycznia. © 
Biuro Reutera Qonesi z Aten: Należy ocz0+ 


| kiwać ogloszenia w Atenach stanu oblężenia. 


Król Konstantyn oznajmił korespondento- 


wi „Russkoje Slowo“, że zaakceptuje odnośną | 


uchwałę gabinetu, dotyczącą się wprowadze- 
nia stanu oblężenia. Jakkolwiek nie zamierza. 


| w żadnym wypadku tłumić swebodnegó wy” 
| głaszania poglądów, nie może jednak zezwo* 


lić, by niektóre dzienniki wprost podżegały da 
uwłaczania Grecyi w jej prawach zwierzehni. 


nadużyciom. 


Telegram Biura Wolffa. 
l l Sofia, 23 stycznia, 
Doniesienie Rdłgarskiej Agencyi Telegra- 


nili uroczyście nierozerwalność przymierza 
niektóre większe 


i „Daiły Telegraph" zapewniały swych czytel- 
ników, iż pomiędzy Niemcami a Bułgaryą pa- 
nuje rozłam, oraz że Bułgarya jest prawie zde- 


że pomiędzy królem Ferdynandem a jego na- 
rodem powstały daleko idące różnice zapatry- 


„pułki poczęły się buntować. 
Najlepszem zaprzeczeniem tych zmyślo- 


| nych wiadomości będzie to, jeżeli się uprzy- 
| tomni, że kierownicy wojska, które przedsta- 
| wia caly naród bez różniey stronnictw, posta- 
| nowili z własnej woli zaoliarować królowi la- 
| skę marszałkowską, przez co dali jasny dowód 
| przywiązania, jakiem są ożywieni względem 
| swego władzcy, 


Harada ministrów włoskieh. 


Telegram własny „Godz. Pol“, 
Berno, 23 stycznia. 


nych kołach pogłoski o szczególnej donio- 


kańskich i albańskich. Sonnino miał mówić 


módz stawić czoło na wypadek * wszelkiej 


oddać na ofiarę Moskwie wszystko, co było 
w narodzie najlepszego, albo probować szezę- 
ścia w walce orężnej. Komitet Centralny wy» 
bral to drugie. 

Dnia 22 stycznia Komitet Centralny po- 
wołał naród do powstania. Miało się ono za- 
cząć od niespodzianego zaałakowania w nocy 
na wojska rosyjskie, po całem Królestwie 
rozrzucone, w 180 garnizonach, liczących po- 
za twierdzami i większemi miasłami Średnio 
po kilkuset zaledwie ludzi. Decyzya władz 
naczelnych powstania zapadła późno, łak że 
rozkaz rozpoczęcia walki przyszedł na pro- 
wincyę ledwo na dni kilka przedtem, w nie- 
których nawet miejscach dopiero w sam dzień 
wybuchu, Na jakiekolwiek przeto zorganizo- 
wanie oddziałów powstańczych nie starczyło 
juž czasu. 

Najlepiej stala organizacya powstańcza na 
Podlasiu, w Płockiem 1 Sandomierskiem. Te 
strony też były widownią starć w nocy z 22 
na 23 stycznia. | ` 


> Na Podlasiu, w Kod niu, -dowódzca pol 


ski, Nencki, wpadł z furyą na kilkuset żolnie- 


j rzy, obsługujących stojący tam park artyleryj- 


ski. Wzięto do niewoli oficera i kilkunastu 
żolnierzy, reszta, zosiawiwszy skład broni i 
nabojów, uciekła w. papłochu -W Loma- 
zach powstańcy rozbili szwadron ułanów i 
zabrali kilkadziesiąt koni. W Łukowie 
ksiądz Brzózka, sławny z czasem ostatni par- 
nagłym napadem wyrzucił z 
miasta dwie kompanie piechoty i zdobył spo- 
ro broni. W Białej dowódzea rosyjski, ge- 
nerał Mamajew, uprzedzony zostal o wybuchu 
przez oficera spiskowego, Suchodolskiego. To 
też, gdy zaczęli się tam zbierać powstińcy pod 
komendą Rogińskiego, -Matnajew Mtianął na 
rynku z 8-ma działami, gotowemi do. strzału, 
pod osłoną kompanii piechoty.i setki koza- 
ków. Nie śmiał jednak zaczepiać powstańców, 
którzy też widzieli beznadziejność atakowania 
z kosami i strzelbami myśliwskiemi uprzedzo- 


Stano tak 
szcie R 


hapizeciw s 
prz 


czych, Stan ebleżenia położy tamę podobnym . 


ficznej, W chwili, w której władzcy Bułgaryi i. 
| Niemiec wśród swoich wojsk w Niszu wzmoe- 


Według dziennika „Corriere della Se-; 
ra“, wczoraj wieczorem rozeszły się w róż- 


nieprzyjaciela. 


mo 

Telegram własny „Godz. Pol“ 
| — «Budapeśzt, 28 si | 
„Az Est“ donosi z Bukaresztu: Poset fran- 
cuski w Bukaresztie wyjaśnili, że Rosya me 
posiada dostatecznej ilości oficerów sztaho- | 


| wych, wobec czego Francya wysłała do Rosyi- 


wielu swoich oficerów. Ofensywę na granicy 
Bukowiny przygotowali olicerowie francuscy. 


wysłała na front silne oddziały wojskowe: 


Siepen ardain y 


ftorów Zjędeaczonych. 


Inferaeneya 


Telegram własny „Godz. Poł". 
- "New York, 28 stycznia. 


ni 


wada 


respondent  waszyngłoński „Associated 


| Press" komunikuje, że dzięki interwencyi l 
"| rządu amerykańskiego konsulowie: wie- 
"| deński, austryacko-węgierski i-turecki, jak 


również konsul bułgarski, których uwięzio- 
no w Salonikach i osadzono na francuskim 
okręcie wojennym, zostali wypuszczeni na 
wolność. _ DANE A 


Telegram własny „Godz. Pol“, 
— Paryż, 28 stycznia. 

„Temps“ donosi z Aten o wizycie am- 
basadorów angielskiego i francuskiego u 
prezesa ministrów Skuludisa. Wizyta mia- 
ła na celu udzielenie zadawalniających wia- 
domoci w sprawie Korfu. Ambasador fran- 
euski, Guillemin, odbył podobno następnie 
długa konferencyę ze Skuludisem w spra- 
wie syłuacyi ogólnej. Skutkiem tych kon- 
"łerencyi podobno: nastapilo pewnę uspoko- 
jenie, oraz osłabienie stanu naprężenia, cze- 
mu współdziała bardziej umiarkowane za- 
chowanie się pewnej części dzienników a- 
teńskich. 


Wartość pdgtnć angielskich. 


Telegram własny „Godz. Pol“, 
o Berlin, 22 stycznia. 
Z granicy włoskiej donoszą, że niesłycha. 
ny brak węgla we Włoszech -stanowi jaskra- 


„| wy przykład wartości przyrzeczeń angielskich. 
Obietnica Anglii, że Włochy zostaną zaopatrzo- 


ne w potrzebny im węgiel w ilości.30 tysięcy 
ton dziennie, nawet w przybliżeniu nie będzie 
mogła być spełniona. W maju rozpoczęła An- 


nadchodzi zaledwie 9 tysięcy ton. Cena za 
tonę, wynosząca w czasach normalnych 42 li- 
ry, podskoczyła obecnie do 205 lirów. W sprze- 


Należy oczekiwać dalszego zmniejszenia się 
dowozu. 


przed nieprzyjacielem i odszedł do Janowa, 
nieścigany. aa od e 

Siedlce miał zaatakować pułkownik 
Lewandowski. Mając jednak tylko 300 ludzi, 
nie śmiał się porwać na przemożnego nieprzy- 
jaciela; zaalakował natomiast stojaca osobno 
w Stoku Lackim o pół mili od Siedlec kompa- 
nię, która zamknęła się we wsi po chałupach 
i tam przez całą noe odstrzeliwała się po- 
wstańcom. Nad ranem przybyła odsiecz z 
Siedlec, w postaci setki kozaków i 3 kompanii 
piechoty. Znużony i zdezorganizowany długą 
walką oddział pawstańczy cofnął się do lasu 
i nie ścigany rozszedł się w różne strony. Nie 
udał się również atak na Radzyń, prowa- 


dzony przez Bronisława Deskura., Powstańcy | 


zdobyli wprawdzie armaty i wycięli pilnująca 
ich straż, nie mieli jednak pod ręką koni, aby 
je wywieźć; stajnie zaś artyleryjską zajęli żoł- 
mierze ł ostrzeliwali się z niej powstańcom. 
Gdy jeszcze nadeszła na odsiecz. piechota, po- 
| wstańcy, po krótkiej strzelaninie, opuścili mia- 
sto. Inne garnizony na Padlasiu nie były ata- 
kowane bądź z powodu braku ludzi, badź nie 
otrzymania na czas rozkazu Komitetu Central- 
nego. . | - 

Atak na Płock nie udał się. Dowódzca 
rosyjski, generał Mengden, był uprzedzony o 
wybuchu; zajął wszystkie ważniejsze punkty w 
mieście i zaczął sam walkę, chwytając po- 


skm (jak zresztą i w Płocku) miano. niefor- 
tunna myśl dania sygnału rozpoczęcia wal- 
ki przez bicie w dzwony. Zaalarmowało to 
odrazu załogę rosyjską. Strzelanina trwała 
tam pzez całą noc, wyrządzając Moskalom 


czy 


Artamanowa, poszedł w rożsypkę, , 
Sandomierskiem dowodził Marya: i 


23 stycznia. | 


Poseł wyjaśnił w dalszym ciągu, że Rosya 


Według doniesienia biura Reutera, ko- 


glia wysyłkę 14 tysięcy ton dziennie, obecnie 


daży detalicznej wynosi podrożenie 600 proc. 


wstańców z miasta, schodzących się na punkty | 
zborne, Oddziałki powstańcze, przybywające ; 
do miasta, zostały również odparte, W Płoń- | 


znaczne sira*y; nad ranem oddział po- 
tofnął się, ścigany energicznie przez 


asny „Godz: Pól". 
a Berlin, 23 styczn 
"Sprawozdawca wojenny „Lokal Anze 
ra“ donosi: . Składanie broni w Czarnogó: 
odbywa się zadawalniająco. Jesteśmy panami 
kraju, przyczem siły wojskowe, nie troszcząc 
się o przebieg rokowań, niezwłocznie przystą 
piły na południowym wschodzie do spełniei 

swych obowiązków we wszystkich kierunka: 
Wszystkie główniejsze miasta w dolinie Zet 
i na równinie około Skutari są w naszych rę: 
kach, a krótkiemi i ciężkiemi do przebyć 
drogami, prowadzącemi na południe od jezior 
ra Skutari przez Skutari do Albanii północne 
posuwają się naprzód silne kolumny wojsko. 
we & i k. wojsk. 


Fortel czamonirski. 


Rzym, 23 stycznia, 


Agencya Stefaniego donosi: Król Czar- 
nogóry i książę Piotr przybyli wczoraj do 
Brindisi, skąd następnie odjadą do Lyón 
Książę Mirko i trzej członkowie rządu poz 
stali w Czarnogórzu na wyraźne życzenie 
wojska, które prowadzi dalej walkę. Pr 
žes ministrów czarnogórskich ogłosił 
tej sprawie szczegółowe wyjaśnienie, w kt 
rem twierdzi, że rokowania o pokój z Aus 
stro-Węgrami miały na celu jedynie zape 
wnienie odwrotu wojskom  czarnogórskim 
Według niego jest rzeczą pewną, że w t 
sposób ofenzywa wojsk austryacko-węgie 
skich została wstrzymana conajmniej 
tydzień. ŚR A : 

(Wobec zupełnie przeciwnych wiad 
mości o składaniu broni przez Czarnogi 
ców, podanych przez urzędowe władze 
stryackie, wiadomość powyższa urzęde 
agencyi włoskiej wydaje się nieprawdo 
dobną. Red.). ; 


w 


Stanowisko Radna, 
Telegram własny „Godz. Pol“. 
l | Berlin, 22 stycznia, 

* Według doniesienia „Vessische Ztg.* T 
Petersburga, w tamtejszych kolach dyploma 
tycznych panuje wogóle przekonanie, żę ofe 
zywa rosyjska nie wpłynie bynajmniej na 


* 


zmianę- stanowiska Rumuni, gdyż rumuń 
stery dyplomat; 


Telegram własny „Godz. Pol". | 
©. Ohrystyania, 23 stycznia, | 
Pożar został zupełnie ugaszony. Wiatr u 
cichł i zapanowała jasna pogoda, wobec czegi 
zniknęły obawy wybuchu nowego pożaru o 
żarzących się jeszcze zwalisk. "e : 


AMEISZOWEDNE Pula | 


RE 
3] 
R 
2 


po gęstej wymianie strzałów musiały opu 
miasto. -Zwycięski oddział powstańczy, po za 
jęciu miasta, zdezorganizował się jednak, tak, 

że gdy Moskale ruszyli do kontrataku, odebr: 
Szydłowiec. W Jedlni dowódca powstań. 
czy Figietli, mające tylko 150 ludzi, wpadł. 
wielką brawurą na 280 Moskali i wyciął 3 
pień prawie wszystkich (ocalało tylko 60), za 
bierająe im całą broń, W Bodzentyn 
powsiańcy pod komendą Dawidowicza i ks 
dza Umińskiego walczyli całą noe, wyrządz 
dosyć znaczne straty. Moskalom — zostali 

dnak ostatecznie wyparci. l 
W Lubelskiem, w Lubartowie, pierw 
szym impetem zdobyli powstańcy 8 dział, opa 
dnięgi jednak przez przeważające siły ro 
| skie, musieli je porzucić i cofnąć się. W Łom 


żyńskiem, pod Suraż em, Cichorski (Zame 
i 


czek) rozproszył nagłym napadem komp 
piechoty. | 
Tak minęła noe z 22 na 23 stycznia 
roku. Ze strony polskiej stanęło wted 
walki około 4,500 ludzi, ze stutysięcznej ai 
rosyjskiej zaatakowanych było 6.000 ludzi. ' 
działy powstańcze, jak widzieliśmy, były pr 
ważnie odpar e — jednak wynik strategie 
walk tej nocy był dla powstania bardzo kór 
stny. Mianowicie komenda naczelna rosyjs 
zaniepokojona o los porozrzucanych drobn: 
| oddziałków, nazajutrz postanowiła skoncent 
wać całą armię w większych korpusach. T 
sposobem ogromna połać kraju ogołocona zo 
stała z wojska -(naprz. w Sandomierskiem 
nęło wojsko tylko w dwóch punktach: w 
domiu i Końskich, | 
Miechowie) i oddana powstańcom. Kon 
tracya zajęła sporo czągu, tak że dopiero w 
łowie lutego armia rosyjską naprawdę dzi 
przeciw powstańcom zacz 
"cy mieli możność kę 


w Kieleckiem w Kielea 


li przygotowani 
godniowe zawie 
dobrze wyzyskać ; 


A. 1 


Nize bieta anai 


. mosamsuaszagi OAA TE E I PE 


"Dziś: "rysddłeusza B. 
E uiro: Nawrócenia ŚW. Pawla. 


ktsg 


- Wystawa. 


Sala Grand Hotelu. Wystawa rysunków kara | 


aa 
Widowiska. 


Dziś: koncert E. O. 0. 8. w sali in 

Jutro: W teatrze Wielkim „Pan  Damazy” 
-.Blizińskiego z występem Stanisławy "Lubicz-Sarnow= 
skiej, Aleks. Zelwerowicza i Janusza Orlińskiego— 
=q ha rzecz p. w. 
+. (e pracy teatralnej. 


kata 


Dnia 24 2,1708. Potyczki ze Szwodanai poż Grog- 
% 1701. Sejm Wielki odbiera prawo sej: 
mikowania szlachcie, nie posia- 

| dającej ziemi į czynszowej. 
m 1881. Sejm określa prawa i obowiązki 


wodza naczelnego. 


Dążenie do nauczania powszechnego. 
= . . 3 
-W projekcie nowego budżetu  Delegacyi 


D szkolnej ma być uwzględniona przedewszyst» . 


wi kiem kwestya należytego postawienia sprawy 


$ nauczania początkowego, aby ułatwić stopnio-- 


7 wo możliwość jaknajwcześniejszego zaprowa- 
dzenia powszechnego przymusu szkolnego. 


zi Tuż w roku bieżącym zdziałano wiele na tej 


è drodze, przez uruchomienie wszystkich po- 
«+ czątkowych szkół miejskich, oraz otwarcie kil- 


<. kudziesięciu nowych. Tembardziej należy pod- 
«> kreślić, iż ze zmianą dawnego regime'u obec- 


nie sprawa szkolnictwa ludowego rozwija się 


pomyślnie i w jednym roku zdziałano już wię- 


cej, niż dawniej poje ea” na przeciąg 0- 
kresu lat wielu. 


Kursy naukowe Tow. „Wiedzy”. 
Z dniem dzisiejszym rozpoczynają się 
Kursy naukowe przy Towarzystwie „Wiedza“. 


W ciagu pierwszego tygodnia wstęp na te kur- 


sy będzie bezplatny. Każdy, kto zechce na 


kuray uczęszczać, korzystać będzie z prawa 
ro bez żadnych ograniczeń. Kursy miesz- | 


f a się w. lokalu Resursy rzemieślniczej chrze- 

ścijańskiej, przy ul. Widzewskiej 117, Co- 
dziennie wygłoszone będą dwa wykłady, je- 
den od godz, 6 i pół do g. 7 i pół, oraz drugi 
od g. 7 i pół do 8i pôt Dziś odbędzie się 
pierwszy inauguracyjny wyklad z cyklu nauk 
społecznych, z dziedziny prawa, drugi o eko- 


nomili społecznej, jutro z cyklu nauk przyro- 


dniczych (chemia i fizyka), we środę z cyklu 
rzeczy polskich (historya Polski i literatura). 


„Kiub uliczników*. 

Idae śladami warszawian, i w Łodzi za- 
fnieresowano się losem dziatwy ulicy, zdanej 
na łup swawoli i najgorszego przykładu. Za- 
jęto się mianowicie tworzeniem „ognisk dzie- 
cięcych", gdzieby dzieci najbiedniejsze mogły 
korzystać z ogrzanego i oświetlonego lokalu i 
pod opieką starszych bawić się, uczyć i zajmo- 
wać pracą pożyteczną, anie uciążliwa. Pierw- 
sze tego rodzaju ognisko powstało przy ul Za- 
wadzkiej Nr. 16, w domu pp. Szuleców. Jak 
się zaś dowiadujemy, projektowane jest urzą- 
dzenie jeszcze kilka tego rodzaju przytulisk. 


"W Warszawie instytucye takie uzyskały 


popularną nazwę „klubu uliezników”. 


Rodziny emigrantów. 
Istniejąca przy żyd. Tow. dobroczynności Komi- 


$ya, pośrednicząca w przekazywaniu zapomóg z | 


Ameryki, jest dziś literalnie oblegana przez tłumy 
interesantów. 
zwiększono do pięciu w tygodniu. Dotąd zgłosiło się 


z prośbą o pośrednictwo 1,687 osób, z których drob- l 
na część tylko pragnie zasięgnąć wieści o krewnych, 


reszią domaga się pieniędzy. 
W tych dniach - bawił w Łodzi przedstawiciel 


_Hnii hambursko-amerykańskiej. Przywiózł on ze šo- 


bą przeszło 50,000 marek, które rzeczone Towarzy” 
stwo zwraca nabywtom kart okrętowych, kupionych 
przed wojną, a z powodu wojny nie zużytkowanych. 


„Lokator“. 


Jeszcze nie umilkły echa ostatniego kasia | 
Tow właścicieli nieruchomości, a juź poczyna się 


„emocya” podobna, bo też palącą kwestyę mieszka- 
niową mająca na względzie. Wyznaczone na 10 he 
tego ogólne zebranie Tow „Lokaator" zapowiada 
się równie birzliwie. Celem ograniczenia liczby o- 
hecnych Tow. 


ni będą sami członkowie A tylko ci, którzy i niszczą 
mz do tego cz 18 


Maliszewskiego, obchodzącego. Sb-le- | czynności przebywało w r. 1915 484 położnie. Opu- 


"Ty, zraniony. odłamem węgla, rzuconego przez woż- 


| sza Bialera skradziono futer na sumę kilkuset rubli. 


Z- tego powodu liczbę dni przyjęć | 


 umożebniona została teraz przeż wszystkie Zär 


głasza, Że na salę obrad dopuszcze- 


js _ Nowa. tania 'hórbaciarhia. 
W piątek. ubiegły otwarta została przy ul. Za- 


kątnej 82-nowa tanią herbaciarnia przy żyd, Tow. 


POOR oraw 


zdjęty Zegar. 


xa skutek. uwag ò zegarze miejskim, wskazu” 
| jącym stale godz. ©, a umieszczonym przy ul. Piotr- | 
oddano |. 


kowskiej, TÓg Andrzeja, zegar ten. zdjęto i 


do GERE AE ; 


me" 


z Resursy WYK chrz. - | 
-W ciągu pierwszej połowy bieżącego miesiąca 


| sfycznią tania kuchnia przy Resursie rzemieślniczej 
chrześcijańskiej przy ul. Widzewskiej 117, SERA 
| mazem -8,090 obiadów. ; 


z przytułku - półoźniczego: 
Ww. yery położniczym żyd. Tow. Dobro- 


ello, klinikę po wyzdrowieniu 449 chorych, zmarły 
2 połoźnice. W ciągu tego czasu urodziło sie 389 


dzieci, w. czem nieżywych 15. 
Nowy kał kabaret. | sa 


: Pod nazwą „Momus łódzki” 
„Mejstarhans” nowy kabaret, którego kierow nictwo 
obist p “Aleks. Szarkowski. 

Szczepienia przeciwiytusowo; - 


- W gobotę ubiegła w Delegacyi zdrowotności 
publicznej. przy ul. Mikołajewskiej 35 zaszczepiono 
poraz włóry surowicę  przeciwiylusową paniom z 


Oddziału kobiet niesienia pomocy ludności chrze- 


ścijańskiej przy Dełegacyi niesienia pomocy bied- 
nym. 


maea tarta 


Z cechu rzeżników. 


Wezoraj po południu odbyło się EGstkdne_ po- 
siedzenie cechu rzeźników. Przewodniczył starszy 


cechu p. Antoni Laskowski w asystencyi podstar=- 
Postanowiono przyjąć 


szego p. Edwarda. Hempla. 
od 1-go lutego na. swoje ryzyko kasę asekuracyj ina, 


era przy rzeźni łódzkiej i prosić zarząd rzeźni 
o nieprzyjmówanie odtąd asekuracyi bydła do czasu. 


następnego zawiadomienia. Zapisano 8-ch uczniów, 
wyzwolono 10 na czeladników, i przyjeto na maj 
strów cechu 6 czeladników, pp.: K. Kozłowskiego, 
A. Kowalskiego, F. Kluczkowskiego, W. Matuszewe 
skiego, H. Re ekera i y uz x 


0 tanią kuchnię dla rzemieślników. 


Zarz. 
ul. Zawadzkiej 5 zwrócił się do Komitetu tanich 


| kuchni z prośbą o przyznanie zapomogi dla ótwie- 


ranej przy Klubie taniej kuchni dla rzemieślników, 


oraz o przyjęcie tejże R, pod egidę Komitetu. 


 Rabunók węgla. Tots: trudniejsza staje się 


"walka z chłopcami, e iś ot wozy, naładowane 


węglem w. celu rabunku. 


jes 
a bota i 


Utarło się i tolerowane 


'za wozami z torebkami i kobiałkar 
spadnie kawałek węgla, który zabio- 
ny“. Taka tolerancya nie wystarcza 
W chwili dogodnej rzucają się oni, ra- 


Pi środkach. Oto w sobotę musiano we- 
|. Widzewską Pogotowie do chłopca, któ- 


nice, padł nieprzytomny na bruk, brocząc krwią. 
Kradzież tuter. Z mieszkania fabrykanta Tobia- 


ac a bo W obrębie zabudowań RSA 


Zwłoki Asiodka. Przy ul. Brzezińskiej 21 stróż 
domu znalazł zwłoki noworodka, ułopionego w dole 
ustępowym. 

Z kroniki Pogotowia. W dniu wczorajszym Po- 
gotowie TRO do 4-ch wypadków. 


ETR policyjne 
$ 1, liczbę 1a rozporządzenia policyjnego 
z dnia 4 grudnia 1915 r. dotyczącego cen. nai- 
| wyższych niniejszem zmieniam, że cenę naj- 
wyższą za mąkę pszenną w handlu drobnym 
| dla miast Łodzi i Tomaszowa zniżam za polski 


funt na 30 fen. —- 20 kop. 
Niniejsze rozporządzenie obowiązuje na- 

tychmiast. 
Łódź, dn. 23 stycznia 1916 r. 
Cesarsko-Niemiecki Prezydent Policyi, 
podp. von Oppen. 


i Obwieszczenie. 


Dnia 27 stycznia, jako w dniu urodzin Je- 
go Cesarskiej Mości Cesarza Niemieckiego, 
biura Prezydyum Policyi będą zamknięte. 

"Łódź, dn. 22 stycznia 1916 r. 
Cesarsko-Niemiecki Prezydent Policyi, 
r - podp. von Oppen. 


Sanonta aa 


. OBWIESZCZENIE 


Komunikacya pieniężna z Niemcami, za 
pomocą pieniężnych przekazów pocztowych, 


kłady pocztowe. 
~- Dla akręgu administracyjnego-. Łódzkiego 
wchodzą w rachubę Z pocztowe: 
Łódź, 
a Pabianice, | 
= Brzezliy i 
Tomaszów. 
- Łódź, dn. 23 stycznia 1916 r. 
r Cerarsko-Nemiecki Prezydent Polieyi, 
podp. von l Üppen:.. | 


tacy 


powstaje w sali | 


ad łódzkiego Klubu rzemieślniczego przy 


przez w zysikich wożniców, że gromady takich | 
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WARSZAWA. : 
(ronika warszawsi 


| Z Uniwersytetu. 

- Sekretaryat Uniwersytetu Warszawskiego 
podaje do wiadomości, że określono koniec se- 
mestru zimowego 1915 -— 16 na d. 4 marca; 
początek semestru letniego 1916 r. na 18 mar- 


| ea, koniec semestru letniego 1916 r. na 31 lip- 


-€a, początek semestru zimowego 1916 -— 17 r. 
na i października. Ferye wielkanocne trwać 


„lelni rozpoczną się d. 10 marca i trwać będą 
do 1 kwietnia r. b. 
"Wzajemne ubezpieczenia. 

Wczoraj w południe odbyła się uroczy- 
stasć poświęcenią lokalu Wzajemnych ubez- 
pieczeń budowli od ognia w Królestwie Pol- 
skiem.. Instytucya *ta, założona w r. 1804-ym, 
"a więc licząca 112 lat istnienia, różne przecho- 
dziła koleje. Pierwotnie na wskroś polska, 
"pod koniec ubiegłego stulecia całkowicie zo- 
stała zrusyfikowana. Obecnie znów się: prze- 


. kształciła na instytucyę polską pod kierun- 


kiem nowo utworzonej rady i zarządu. . `. 
Jak to już przed kilku dniami zaznaczy» 
liśmy, instytucya Wzajemnych ubezpieczeń 
rozciąga swą działalność na cale terytoryum 
Królestwa Polski iego. 
"Biura zarządu Wzajemnych ubezpieczeń 
mieszczą się, jak w dawniejszym lokału tej 


qi instytucyi przy ul. Wiejskiej Nr. 2. 


ARE A 


Instytut św. Kazimierza. 
Bieżące sprawy instytutu św. Kazimierzą 


wymagają różnych decyzyi i uchwał, co napo- 
tyka na znaczne trudności, wobec tego, że nie- 


| obecny jest w kraju kurator instytutu, br. M. 


Zamoyski, Z powyższych względów zarząd 
miejski na czas nieobecności hr. Zamoyskiego 
zastępcą kuratora mianował ks. Fr. Radziwilłą, 


zad 


Przypomnienie. 

Prezydyum policyi przypomina obwi ieszczenie 
z dnia 11-go stycznia, w myśl którego do dnia 81-go 
stycznia ma być uiszezony podatek państwowy mie- 
szkaniowy za rok 1915 przez mieszkańców ulic, któ: 
rych nazwy zaczynają się na litery A, B, GiN,w 
kasie podatkowej (Plac Teatralny. Ratusz. - Dawniej 
biuro adresowe). 

Samobójstwo. Wczoraj w południe, z okha 5-go 
piętra w domu przy ul. Pięknej nr. 2, rzuciłą się pa 
bruk uliczny żona rządcy domu, Justyna J. 1 znala- 
zła śmierć na miejscu. Zwłoki pozostawi iono do zej 
ścią władz lekarskich. Przyczyna samohójstwa pie- 
wiadoma. 


PZA WIDZE, EF, 


Teatr i muzyka. 


W teatrze Wielkim dziś opera Czajkowskiego 
„Eugeniusz Onegin“. i 

-W Rezmaitosgiach dziś „Noc Listopadowa” Wy- 
spiąńskiega. 

O.W teatrze Polskim dziś „Ładna historya” Ca 
wailleta i de Flersa z udziałem p. Przy bylka-Potor- 
kiej. | 

W teatrze Molym dziś i jutro „Urzędowa żona” 
Oldena. 
„W teatrze Letnim przez caly tydzień grana Þe- 
„dzie krotochwila „Papa papy“ M Tatarkiewicza. 
,. W Nowościach dziś „Piękna Helena" Oflenba- 
cha z panną Bellari w roli tytułowej. 


Ruch wydawnie 


Po dłuższej przerwie wznowione zosiało wy- 
dawnictwo „Tygodnika Polskiego”, organu f zw. 
„irondy nar. dem. Nr. I-y wzuowionego wyda- 
wnictwa nosi datę 16-go stycznia. Jako redaktor 
pismo podpisnie, jak i dawniej, p. Gustaw Simon. 


Z sądów. 


Q krzywoprzysięstwo. 


Na wokandzie sądu okręgowego w Warszawie 
znalazła się wczoraj sprawa 20-letniej Stanisławy 
Czabanówny, kobiety z półświatka, oskarżonej o 
krzywoprzysięstwo. 

Czabanówna była badana w charakterze świad- 
ka przez sąd okręgowy w dniu 20 listopada r. z. w 
sprawie niejakiego „Maleszezyka, oskarżonego przez 
nią o zmuszanie jej w celach zysku do nierządu. 

Na posiedzeniu sądowem ©. cofnęła swoje o- 
skarżenie. Sad skazał wówczas Meleszczyka ZA ST 
tenerstwo na 5 lata więzienia, uważając zaś, że ©. 
pod przysięgą sklamala, polecił natychmiast uwię- 
zić ja, co też zostało wykonane na sali sądowej. 

Wczoraj C. stanęła przed sądem pod eskortą 
milicyi. Rozprawy toczyły się przy drzwiach zam- 
kniętych. 

'Przechodząc do wymiaru kary sąd uznaje, że 
oskarżona zasługuje na znaczne złagodzenie kary: 
błoto, w którem oskarżona żyła, uśpiło w niej świa- 
domość co do ważności przysięgi; kobiety, jak o- 
skarżona, ze względu na warunki w których żyją, 
wogóle godne są litości; niewątpliwie wreszcie 0- 
skarżona mogła obawiać się zemsty ze strony Mele- 
szczyka lub jego kolegów. 
© W konkluzyi sad skazał Czabanównę za krzys 
woprzysięstwo na 9 miesięcy więzienia. 


Obwieszczenie. 


zaw 


"W niektóry J częściach miasta Wars? RWY 
szetzą się od dłuższego czasu chorohv zars- 
m między innemi również i tyfus plami- 


ian... : 


będą od 15 do 30 kwietnia. Zapisy na semestr 
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Zako: 


| sty. W interesie ludności należy przedsi się: 
wziąć energiczne środki zapobiegawcze, Z ie- 
go powodu, należy w BB 2 przyszłości 
przeprowadzić w tych częściąch miasta grun- 
towne czyszczenie wszystkich domów. 

- Przytem działać się będzie w sposób na- 
stępujący: |. 

1. © dniu, w którym będzie się miało od- 
być czyszczenie, ludność właściwych ulic ka- 
żdorazowo będzie zawiadomiona w przeddzień 
przez umieszczenie plakatów przy wylotach u- 
licy, rozpowszechnianie obwieszczeń pa do- 
mach i przez naklejanie obwieszczeń na ka- 
żdej bramie. 

2. W dniu, wyznaczonym do czyszczenia, 
należy przy właściwych ulicach gruntownie 
wyszorować gorącą wodą przy pomocy mydla, 
sody lub krezolu, wszystkie pomieszczenia 
mieszkalne, sienie, schody, piwnice, przygórki, 
podwórka i ustępy i należycie uporządkowat 
wszystkie sprzęty domowe, zapasy it d. 
Wszelkie śmiecie i nieczystości należy wysta- 
wić do czasu odwózki na podwórkach w skrzy- 
niach, beczkach i t p. 

Tegoż dnia należy przy właściwej ulicy 
zamknąć o godz. 5 po poł. wszystkie sklepy, 
restauracye i lokale rozrywek i następnie 
gruntownie oczyścić je i uprzątnąć. Otwarcie 
tych pomieszczeń może się odbyć dopiero na- 
zajutrz i pedynie po stwierdzeniu przez komi- 
syę urzędową uskutecznionego oczyszczenia i 
po otrzymaniu napisanego pozwolenia na ot- 
warcie. 

_ 8. Nazajutrz po dniu oczyszczenia będą 
zbadane wszystkie pomieszczenie każdego do- 
mu przez komisyę urzędową. Kto nie usku- 
teczni oczyszczenia lub wykonał je niedosta- 
tecznie, podany będzie do kary. 

4. Za przeprowadzenie oczyszczenia odpo 
wiedzialni są obok właściciela mieszkania lub 
przedsiębiorstwa, również gospodarz domu i 
jego rządca. 

Wykroczenie przeciwko niniejszym zarzas 
dzeniom, zwłaszcza niewykonanie  oczyszcze 
nia lub niedostateczne oczyszczenie 


RYGOR CZ 
Taranee 


bedą grzywną do 1,000 marek, w razie nieza- 
możności aresztem. 
Warszawa, d. 21 stycznia 1916 r. 
Cesarsko-niemiecki prezydent polievi. 
von Glasenapp. 


Z Lublina. 


W Lublinie otwarto gimnazyum żydowskie. 
dęzykiem wykładowym wszystkich przedmiotów, 
prócz polskiego i niemieckiego jest żargon. Dy- 
rektorem tego gimnażyum jest p. Szper. 

„Głos Lubelski" donosi, że z 10 na 11 b. m, we 
wsi Rozkopanowie, gm. Ludwina, w pow. lubar- 
towskim, bandyci napadli na dom Szlamy Grym 
blata i zamordowali całą rodzinę, złożoną z 8 osób. 
jak również noeującego tam krawca wiejskiego ze 
wsi Zezulina. Morderców nie wybrvto. 


Weak AAC TARKA SMD 


Z Piotrkowa. 


mmaa 


Radą szkolua m. Piotrkowa, instytucza stworze- 
na na wzór rad szkolnych w Galicyi, została już n- 
konstytuowana. Przewodniczącym wybrano ks. ka- 
nonika Zagrzejewskiego. a zastępca adw. K. Rus- 
niekiego. Jako reprezentant miasta wszedł do skia- 
du rady szkolnej prezydent dan Bieńkowski, dalej 
p. Brauliński adwokat p. SŁ Landshoercv. jaka 
przedsławicieł gmiuy Żydowskiej, p. E. Wencel 
przedstawiciel miejscowego zboru ewangelickie 
p. Bukarowiez, delegat nanczycielstwa 
kisgo. 

Rada szkolna stanowi przedewszystkiem mi igan 
ekonomicznego zarzsdu czkół, prócz tego zestawia 
preliminarze wydatków szkolnych dla każdci 
ły z osobnu, dostarcza wyjasnien odnośnie do sini 
nistracył i pokrycia wydaików szkół władzom wyż 
szym. Rada szkolna ma również obowiazek nudzie: 
łania rad. majacych na celu dobro szkół i w tym 
celu ma pwzedstawiać odpowiednie wnioski Kwe- 
sive sporne rozstrzyga głosowanie. 


piotrk kow- 


Pierwsze posiedzenie Rady szkolnej odmmio sis 
dnia 14 b. m. nod przewodnictwem prezes 
erzejewskiego. Omawiano szereg Ew styl, i zwiazane 
nych z orgapizaeya szkól, oraz urhwalo 
kwestvonsryusz do wszystkich szkół 

celem uzyskania auteniye 
stanu lokali szkól, sprzet 


nienia istniejacych braków. 


pa żałobnej kariy. 


Ś. p. Pietrowa c amicas 
W RA zmarła 6 p. Marya g Trzebń: 
skieh Chniuelowska, wdowa po znakomitym K 
tyku i profesorze Dierulury polsziej, & p. 
Cumielowskin. Zmarła osierociia córko, p 
ciechowa Baranowska, synów: 
rzą i Kar da, arcz siostro, p. Aleksandrowa Swie 
fochowska. $ p. Marya byla dzielne lowarzyszką 
życia RE uczonego małżonka i troskliwa pie- 
lęgniarka jega i Gene D so choroba pier- 
slowa zdrawia. W domu ś p. Chmielow: eki A w 
em aoe «ję przez lát klika pojci wiat 


Aska. 


w ob 
Janusza, Kazimie 
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FPrerydyum główtiega komitetu ratunko- 
wego w Lublinie wydała komunikat nastę- 
pujący: 

„Z powodu pomieszrzonyth w prasie Iu 
hetskiej erb kułów, omawiających różne wa- 
žne sprawy, zwiczane z ubeetem położeniem 
kospadarezem kraju, prezydyum głównego ka 
mitetu ralunkowego czuje się w obowiązku 
ości publicznej, że wszystkie 
vy le (między innemi: zao- 
patrzenie ludnróci w artykuly spożywcze, 0- 
pał i nalle, walka ze spekułacyą, lichwa w 
handlu, organizacya współdzielczości, kwe-- 
siya wymiany banknotów uszkodzonych, na- 
koniec przymusowa powszechna asekuracya 


bez. wyjątku sprav 


budynków od ognia), sa przedmiotem ciągi ej 


4 


WZ s i stały ch zabiegów za stromy komitetu 
ita właśnie w durimi, w jakim wypowiada się 
opinia. Ponieważ jednak nie wszystkie spra- 
wy fe doczek: się już należytego rozwiąza- 
3 aia, pre 1 „pr zydyum komitetu głównego od- 
klada lowe w tych przedmiolach spra- 
wi ania 8 czasu właściwego, nadimieniając 
łylke cbecniet 

urganizacya „TOWARZYSTWA Waaem 


m 


tow Dono 
lem -i wnym w War- 


E "ap armie  mustrya ko-węgi 
w dniach najbliższ: el agM 

tywy komitetu głównego A iciele, , któ. 
ray, p: naradach, w gronie zarządu, przywio= 
z4 da akcepłacyi c. k. generalnego guberna- 
terstwa wojskowego zasadę działalności in- 
obazarzo lułtejszym. Zarzgdy po- 
wislowe, personel łaksałorski i wypłata od- 
szkodowań załatwiane beda bezpośrednio p 
iam. 


e komitet ratunkowy główny uzyskał 
ad e I k zarzadu wojskowego zapewnienie 
formalne, iż najmniej polowa calej ilości to- 
*warów skoutypensowanyc! (Ł i. takich, kié 

r pr da Polski nasta- 


specyalnem pozwoleniem t. zw. izb rozdziel- 
vel, jak: nafta, mydło, świece, zapałki, ct- 


kier, kawa, herbata, kakao), oddawana Dbe- 
dzie z reguly do dyspazycyi komitetu podlug 


patrywania miejscowości najbardziej potrze” 
nijący Z chwilą, gdy zamierzony sposób 
*alórie w wykonanie, 


przepłacane ponad wszelką dorzeczną normę”. 


BEER zo ASS 


Uwolnienie 1,000 je 


h. m. czytamy: 


„Na wniosek generał.gubernatorstwa woj: | 
skowego paleciło minisieryum wojny w por | 
rozumieniu z naczelną komendą armii, aby 


pewną lesbe rosyjskich jeńców wojennych 
narodowości polskiej, którzy przed rozpoczę- 
sem wojny mieszkali stale w części obszaru 
pa lewej sironie Wisły przez Austro-Węgry 
aajeiego, puszezono do ich rodzinnych miejsc 


ego zarządzenia wpiynola ży» 

lisc = 2 

> ierskie a i Polski odnoszą, a ma 
ono na celu pow rócenie licznym rodzinom kra- 
ju, ciężka wolna dotkniętego. ich  żęwicieli. 
jak Tane przyj tie z pomocą rolnietwu 
enia mu sil roboczych. 
bÓFIE tych jeńców wojennych, któ- 
y obecnie zostali uwolnieni. kierowano się 

remi względami: 
"wszystkiem komendy obozów pro- 
y a ludzi dobrego prowadzenia 
nione przedewszystkiem 
z a dua ię które 


EJ 


Przyjmuje mini e 
krajowe 1 zagraniczne. 


H 


ag 
spor 
wości Królestwa. 


pod ckiin wszakże, io tak pierwsi 
drudzy powrócą do swoich rodzin. 


kich, którzy mieli posady w gc 
| nem lub iew a i go 
d. 


próba, od której wyników nżałeżnia się ewe je 
tualnie dalsze w fym kiorunku zarządzenia. 


Następnie uwzgłędniono tych jeńc 
rzy byli zajęci w handlu i przemyśle, 


Uwolnienie powyż 


Wypuszczeni z niewoli jeńcy wojenni bę: 


„dą z siedziby komend obwodowych odstawiani 
przez żandarmów do swoich gmin względnie 
miejsce przynależności”. 


| utworzyć bibliotekę. 


Opiekę i kontrotę nad uwalnianytmi jeń. 
cami poruczono wójtom i soltysom, którzy ma» 
ja donosić komendzie obwodowej o każdej 
zmianie miejsca pobytu danego jeńca o ile ORO 
nastapi bez pozwolenia odnośnej komendy. 


il piej w Ha 


Niedawno temu zorganizowana została = 
jak donoszą gazety moskiewskie — w Mo- 
skwie przy wydziale szkolnym Komitetu Pol- 
skiego sekcya nauczycielska. Zadaniem tej o- 


statniej jest zgrupowanie nauczycielstwa pob : 
skiego, celem wspólnej pomocy i przygotowa- 


nia się do nowej pracy, jaka czeka nauczyciel- 
stwo polskie po powrocie do kraju. Dla o- 
siagnięcia swych celów, sekcya urządzać bę- 
dzie odezyty systematyczne z dziedziny Hilera- 
tury i dziejów narodu polskiego, referaty 
członków, zajęcia seminarylne z dziedziny ję” 
zykoznawstwa polskiego, pogadanki dyskusyj- 
ue, wieczory towarzyskie. 

Celem niesienia pomocy członkom, sekcya 
przystąpiła do zorganizowania biura posred- 
nictwa, pracy, w którem czlonkowie otrzymy= 
wać będą mogli bliższe 
miejse wakujących. 

Sekcya założyła juź czytelnię i zamierza 
Rozporządzając jednak 


"na razie skromnemi środkami, sekcya zwróci. 


(la się do nauczycieli 


komitety mieć będą | 
< dzielny sposób walczenia ze spekułacyą, a | 
-ghociaż nawet brak wielu artykułów nie prze” | 
stanie być dotkliwym, przecież nie będą one | 


dd a 


, góle pozwalają. odzież 


telkie piema 


Załatwianie czynności tran- | 
towych do okupowanyci. rieiąco- 


i ogółu społeczeństwa 
miejscowego o składanie na ręce sekretarza 
sekcyi książek, chociażby tytulem pożyczki, 
(WAT) 


Gazety petersburskie donoszą, że w naj- 


| bliższym już czasie wydana zosłanie obszerna 
i statystyka wszystkich komitetów polskich, 
| znajdujacych się w początku roku 1918 w Ro- 
| syi. (WAT). 

W dzienniku Rów e. i k. komendy | 
abwodowej w Janowie, wydanym dn. 15-g0 | 


Wobec wielkiego napływu do Maryupola wy” 


wg pomocy przybyłym Polakom i dobrawszy gobie 


| da pomocy dwóch rodaków z Warszawy, wystarał 
| się o zorganizowanie na miejseu biura pomocy dla 
| wysiedleńców. 


Z inicyatywy tegoż ka. Sowińskiego założono w 


| miejscu też skole dla dzieci wysiedleńców i wy 
aware władze austryacka- | 


starano się u odnośnych wladz o środki konieczne 
dła ułrzymania szkoły tej. Tymczasowo uczęszcza 
do szkoly już 180 dzieci polskich. Oprócz tego znał 
duje się 36 dzieci w internacie dla sierot, który 
niedawno otwarto przy szkole. Personel nauczy- 
eielski szkoły sklada się wyłącznie z wysiedleńców. 

Polacy tutejsi rozumieją wartość samopomocy. 
Dzieciom dostarczono, e ile zapasy miejscowe wo- 


pawel gorące obiady, 
Niedawno otwarto wzorową szwalnię, Y 
zatrudniona dotychczas BO szwaczek. W AT.) 


Iona pe 
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siedleńców z Królestwa Polskiego miejscowy pro- 
| bosżez, ks. Józef Sowiński, zajął się gorliwie spra- | 


i obuwie. Ubożsł dostają | 


Do składów L.. Jasińskiego l 


w Łęczycy (gub. kaliska) 


Iły 1 zagranicy w ogranicz Na 
rolie, warzywna i kwiatowa, orar narzgizia (ogrodalcze. 


uit mazi kużowych. 


Według domeder prasy petersburskiej, 
wśród nauczycieli rosyjskich szkół ludowy ch 
szerzy się taka bieda, że zwiazek nauczyciel- 
ski opublikował w gazetach list otwarty do 
społeczeństwa rosyjskiego z gorącą prośbą 
' wsparcie finansowe. W- liście tyth stwier- 
„dzają, iż wskułok panującej dziś wszędzie 
drożyzny, szczególnie w pewnych powiatach 
Rosyi środkowej, nauczyciel ludowy potrze- 
buje na wyżywienie się dwa razy tyle co wy- 
nosi jego cała pensya. Nauczyciel ludowej 
szkoły „rosyjskiej pobiera bowiem dotąd 37 ru- 
bli miesięcznie. Nie jest ło za dużo na czasy 

normalne. Ale na dzisiejsze jest stanowczo 
za mało. (WAT) 


nazwie nici ke 


„Rakusie w mimdurze ros yjskiia”. 


Dziennik  „asuryjskij Kraj zwraca u- 
wagę, że w pewnych guberniach wśchodnio- 
rosyjskich, położonych już w pobliżu granicy 
syberyjskiej tułają się oddziały żołnierzy w 
uniformach regularnej armii rosyjskiej, które 
praw ie codzień napadają na folwarki, czasa- 
mi nawet na cała wsie i dopuszczają się gra- 
| bieży. Są tu „chunchuzi* zaciągnięci do woj- 
| ska. Nawet jako żołnierzenie są w stanie za- 
, pomnieć o swych skłonnościach rozbojniczych. 
Prasa rosyjska wyraża z tego powodu żywe 
ETE one podkreślając, iż wśród ludno- 
šej wewnątrz Rosyl rozpowszechnia się wsku- 
tek tego brak zaufania do wojskowego uni- 
formu rosyjskiego. Nas 


— mzim i Denial iani przeciw fosyi 
Gruzini i Ormianie i oświedają się coraz 

otwarcie] przeciwko Rosyi, w. szczególności 

zaś przeciwko rosyjskim nacyonalistom. Organ 
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pozycya, ażeby oba szczepy przyłączyły się 0- 
twarcie do muzułmanów. Petersburska kade- 
cka „Riecz” atakuje z tego powodu nacyona- 
listów, zarzucając im, że przez swój bezgra- 
niezny szowinizm odstręczają stopniowo jeden 
obóz narodowościowy po drugim. Jeżeli przy- 
wódcy nacyonalistów będą w dalszym ciegu 
uprawiali dotychczasową politykę wobec Po- 
laków, Ukraińców i poszczególnych szczepów 
kaukazkich, to w takim razie sami podkopią 
„nie tylko państwową powagę, ale i polityczne 
istnienie kraju. > 


Mominacye rosyjskie, 


Ze Sztokholmu donoszą: Ostatni rosyjski 
dziennik ustaw państwowych zawiera „uka- 
zy” o zamianowaniu dwóch nowych oficerów 
policyjnych dla m. Kalisza, o rozszerzeniu po- 
licyi miejskiej w Brześciu Litewskim, o urzą: 
dzeniu polieyi miejskiej w Lublinie i Sosno- 
wcu, tudzież o rozszerzeniu władz policyjnych 
w Łodzi, Windawie i Libawie. Na cel ten 
przeznaczaja ukazy blizko 130 tysięcy rubli. 

Podając wiadomość powyższą, „Tygodnik 
Polski” dodaje: „rząd carski nie traci humo- 
ru“. To prawda. 5 


Zabiegi prawicowców rosyjskich. 


Organ gabinetu rumuńskiego „Indepen- 
| dance Romaine dowiaduje się ze źródeł ro- 
` syjskich, iż prawicowey pełersburscy rozpo- 
, częli ponownie usilną agiiacyę za nawiązaniem 
(przez Rosyę rokowań pokojowych. Zdaniem 


ich „Kawkazkaja Riecz* wystąpił wręcz z pro« 


| rykańskiej. 
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' czlonkom obu instytucyj stosować stale m 


przywódców prawicy rosyjskiej, Rosya nie jest . 


| już w stanie osiaggnąć przez prowadzenie w 
| dalszym ciagu obecnej niepomyślnej dla niej 
| wojny żadnych sukcesów, ani militarnych, ani 
| politycznych. Pod względem zaś ekonomicz- 
| nym staje się położenie Rosyi coraz niekorzy- 
| stniejsze. Im bardziej przedłuży się wojna, tem 
| niekorzystniejsze będą pod względem ekono- 
F micznym dla Rosyi warunki przyszłego poko- 
ju. WAT). 
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Palniki I aparaty da szwejspwania 
F Żelaza poleca. 
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- go znaczniejszą pożyczką w celu zaopatrz 


pienie p. Kuc skie 
cyi prasowe; nie było taktem a sobi 
i | isko p 


czącego agencył i 
działacz patryotyczny na emigra yi. 
nie prot. Laskowskiego, cie 
chaym szacunkiem, ma tem jęk 
żę on właśnie rozporządzał Tundus: 
cyi, nadsyfanymi z pewnych kół Polon 
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Włochy bez światła. 

Ze Śzwajcaryl donoszą, że skrót f: 
ukazać wloski dekret królewski, mocą 
z powodu braku węgła, będzie wstrzyj 
świetlanie wszystkich miast królestw 
skiego. 


Przestraga dla robot ków polski 

Władze polityczne w Lipsku og gi 
nastepuje: „Bardzo dużo robotników. 
dzących z Królestwa Polskiego chciał 
wrócić do kraju w przeświadczeniu, 
nastaniu spokoju i zaprowadzeniu po 
w okolicach opanowanych przez wojsk 
mieckie można będzie znaleźć sposob 
tobkowania. Takie zrozumienie rz 
błędne. W Królestwie Polsziem nie 
bryk przemysłowych zostało uruchon 
a na pokrycie zapotrzebowań sil rol 
znajduje się aż nadto duża ilość robot 
którzy pozostali na miejscu. Kto mie: 
botników z Królestwa Polskiego ma | 
zapracowania na kawałek chleba, niee 
trwa na swej placówce, dopóki zakoń: 
wojny nie iwi mu powrotu do oj 
swojej”. a> | 


Kooperatywa | 


Na ostatniem 
tów i dziennikarzy 
przedstawicięlami 


wybuchu wojny „kooporaływy”, y 
nia członków obu instytucyj w najniezbędr 
możliwe do pozyskania towary i produkty: 
no się jednomyślnie na dalsze prowadze 
nej kooparatywy 1 na zasilenie funduszu | 


du-w większe zapasy towarów. Jednocześ 
nowióno, dla okazania w pewnej mierze, 


towarach zniżkę cen, dochodzącą do 10 pros 
kosztu. Na pokrycie z góry przewidzianych 
tytułu niedoborów, Kasa literacka przeznae 
1,200 rb. Zniżkę towarów od istotnych ten 
kooperaiywa Tow. literatów. i dziennikar: 
już od Nowego Roku., Sprawami koopera 
muje się kemisya, do której wchodzą p 
ciele Kasy literackiej i Towarzystwa. 
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Ceny w Płocki 

Według ogłoszenia urzędowego, w. PR 
bowiązują obecnie ceny następujące: cuki 
en. — 28 kop, mąka pszenna — 19 fem. ię 
mąka żytnia — 16 fen. — 10 i pół kop, d 
ni — 14 fen. — 9 i pół AP za tunt wagi. 
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